Bydgoszcz, czwartek 17 maja 1945 


| Chłopi Pomorza! Zrzybymajcie licznie do owa. 


| u a Wsi Toisia g ALL ka maja 1945 r. 


| Ostatnie posiedzenie pomorskiej wo- | 
lewódzkiej Rady Narodowej dało wy- 


| Mowny. obraz zarówno skonkretyzowa- 


| lych zamierzeń administracji Pomorza 
a najbliższą przyszłość, jak i osiągnię- 
ch już rezultatów pracy. Zważywszy, 
Że administracja ta urzęduje zaledwie 
y miesiące, dotychczasowe plony jej 

| Wysiłku nie są małe. 


| Niedawno jeszcze zagadnienie refor- 
| my. rolnej leżało u nas odłogiem. Dziś 
Barcelacja majątków ziemskich i obsa- 
| vanie gospodarstw poniemieckich zbli- 
| Ża się ku końcowi. Przed paru tygodnia- 
| Mi stan zasiewów w województwie wy- 
| | oce nas niepokoił. Dziś wiemy już, że 
(st na ogół zadawalający. Trwożyły nas 
do niedawna komplikacje w ząopatry- 
| miast. Obecnie świadomi jeste- 
Y, że najniezbędniejszych produktów 

| Fwnościowych mamy poddostatkiem. 


Ustalenie na terenie województwa po- 
Morskiego 10% zniszczeń w naszym 
| is myśle stało się radosną niespodzian* 
4. Fakt, źe liczne fabryki rozpoczęły już 

| tu cę i że władze wkładają wiele wysił- 
Uw uruchomienie wszystkich placówek 
Mzemysłowych, napawa otuchą, że zbli 
my się szybko do normalizacji sto- 
| ków w niektórych dziedzinach życia 
JĄ OSpodarczego. Zapowiedź dostarczenia 
morzu 70.000 sztuk pogłowia zwierzę- 
| ego wróży dobre nadzieje również co do 
ciowego ząspokojenia nadzwyczaj 
a nych potrzeb naszej wi. 
Ant milicji obywatelskiej na Pomorzu 


| die pracy szereg „cesarskich cięć" i za- 

Wiedział w najkrótszym czasie całko- 
e uporządkowanie stosunków w 
Woim resorcie. 


| | x zczegółowe naświetlenie w obradach 
Ady znalazły także problemy aprowi- 
Cyjne. Widać zeń, 
R przeciąć radykalnie trudności 
Ansportowe — przęz kontrolę pojazdów 
Mechanicznych. Im szybciej to zamie- 
gi zostanie wcielone w życie, tym 


cda naszych miast w żywność. 

 pamienne jest oświadczenie wojewo- 
Y pomorskiego, że dotychczasowe osią: 
Będe w pracy władz państwowych 
wj morządowych należy zawdzięczać 
R półdziałaniu z nimi społeczeństwa. 
M mendant milicji obywatelskiej uza- 
| koniecznej selekcji w podległym mu 
racie — od pomocy społeczeństwa. 


| bw ` Nic ę słuszniejszego! Zdrowy sąd opinii 
UWblicznej stanowił zawsze olbrzymie 
„twienie w pracy państwowej. Przez 
Ciąganie spółeczeństwa do tej pracy, 

L SEN władze trzy dużej wagi cele: 
dowiadują się dokładnie gdzie istnie- 
3 % W zarządzanych przez nich instytu- 
zach mniejsze lub większe usterki; 
` Uświądamiają społeczeństwo jakimi 
cjąPorządzają środkami do ich usunię- 
e i 3. pokonywują z nim razem liczne 
ud dności w swych codziennych zada- 
Ach. Przy takim stosunku wzajem- 
Ym władz i ludności, powstają: silna 


dą 


h vig w dążeniach, wzajemne zrozumie 
A dobrej woli i — co najważniejsze — 


gt Pólne zaufanie do najlepszych chęci 

on obu. A są to nifomenty niezwykle 

ane. Rozwiązywanie problemów w 
ý ` i `% 


Komen- | 


prowadził w podległej mu dziedzi- | 


iż władze zamie- 


Cześniej ulegnie poprawie stan żaopa-' 


“nit nawet szybkie przeprowadzenie. 


sie opinia p iczna w fps | imine” 


Londyn, 16. 5. Grupa redaktorów wielkich 
dzienników i czaśopism, która zwiedziła obo- 
zy koncentracyjne w: Buchenwald i Dachau, 
ogłosiła oświadczenie, w którym potępia po- 
peźinione-w tych obozach bestialstwa i żąda 
kary dla wszystkich przywódców faszystow- 
skiej partii, członków generalnego sztabu, 
gestapo, wojsk , ochronnych i odpowiedzial- 
nych urzędników hitlerowskich. 


Jeden ż dzienników krytykuje tych, któ- 
rzy do ostatniej chwili. nie wierzyli w be- 
stialstwa faszystowskie w Polsce, w Związku 
Radzieckim: i innych krajach, zaznaczając 
przy tym, Że naród amerykański wspólnie 
z sojusznikami winien ukarać przestępców 
wojennych i całkowicie wytępić faszyzm we 
wszystkich jego przejawach. . 


Dispatch? | wskazuje, że 
zbrodniarzy wojęn- 
sobą hieoblicza ne 


Dziennik „Times 
nieukaranie \ niemieckich 
nych pociągnęłoby za 


konsekwencje. p Z A H 
„Przedstawiciele dowództwa TA 
sprzymierzonych, : snleiiciego . parlamentu 


Entuzjastyczne powitanie prezydenta Benesza w Pradze | 


PRAGA, 16. 5. (Tass). Przybył tu prezy- 
dent Republiki Czechosłówackiej dr Edward 

NESZ 'Nieprzeliczone tłumy ludności stolicy 
czechosłowackiej zgotowały prezydentowi entu- 
zjastyczne powitanie. 

Prezydent PRZE wystąpił z i Się w któ- 


| ` 


i kongresu amerykańskiego — pisze dzien- 
nik — naocznie przekonali się o zbrodniach- 
i bestialstwach, popełnionych przez hitle- 


rowców i przyznają, że zbrodnie te przecho- 
dzą wszelkie wyobrażenia. 

Wiadomość o ujęciu: Hermanna Goeringa 
wywołała wiele komentarzy. Liczni publicy- 
Ści i działacze polityczni domagają się kary 
Śmierci dla Goeringa i Dónitza. 


Góring na liście zbrodniarzy 
*.. -wojennych 


LONDYN, 16. 5. (TASS). Jak donosi agencja 
Reutera, komisja zjednoczonych, narodów roz- 
patrująca sprawy zbrodni wojennych, ogłosiła 
wczoraj co następuje: „W związku z głosami 
prasy komisja narodów zjednoczonych, rozpa- 
trująca zbrodnie wojenne, upoważniona jest do, 


'zakomunikowania, że już w listopadzie 1944 r., 


nazwisko Góringa umieszczone zostało na pier- 
wszej liście! osób oskarżonych o zbrodnie wó- 
jenne, Lista ta przyjęta została paa PR 
narodów zjednoczonych.” 


rej podniósł rolę Armii Czerwonej w dziele 
oswobodzenia Czechosłowacji oraz podkreślił 
doniosłość radziecko-czechosłowackiej umowy 
o przyjaźni, pomocy wzajemnej i współpracy 
pompaenng; 


W uwolnionej Norwegii 


Wolska ńorweskie obejmują terytorium państwa > 


LONDYN, 16. 5. Z Oslo donoszą, że wojska 
norweskie obejmują władzę. w catym uwolnio- 
nym kraju. 
przekazane przez aliantów dowództwu norwe- 
skich wojsk lotniczych Na całym obszarze 
kraju czymni są oficerowie norwescy, którzy 
pod kierownictwem władz wojskowych sojusz- 
ników obejmują opróżnione przez Niemców 
PORA i 


Lotnisko w pobliżu Oslo zostało 


Kierownictwo administracji norweskiej spo- 


częło w rękach księcia . Olafa, który przybył 


z Londynu do Oslo. 7 biskupów norweskich, 
usuniętych w roku 1942 przez Quislinga, po- 
wróciło na swe dawne stanowiska. $ 

Sam Widkun Quisling oraz członkowie jego 
„rządu“, znajdują się w EA pl wią nor- 
weskich. 


Laval będzie wydany sadom MEE 


LONDYN, 16. 5. (Polpress). Agencja Reu- 
tera donosi, że w Madrycie odbywają się kon- 
ferencje między ambasadorem amerykańskim 
Normanem Armourem a hiszpańskim mini- 


strem spraw zagranicznych Leguerica w spra-- 


wie wydania władzom francuskim byłego pre- 
miera rządu Vichy, Lavala > J 

Podczas rozmów w Madrycie osiągnięto na- 
stępujące porozumienie: 1. Hiszpania zgodziła 
się wydać Lavala w ręce sprzymierzonych. 
rA Franco PRĘTY że nie SPRZ do ucieczki 


Lavala. 3. Ustalono, że Laval musi być wy- 
dany władzom francuskim, jako zdrajca 
Francji. | 

Laval będzie prawdopodobnie oddany w ręce 
specjalnej komisji, składającej się z attache 
wojskowych Anglii, Ameryki i „Francji w Ma- 
drycie lub też odstawiony przez władze hisz- 
pańskie do Gibraltaru, skąd angielski lub ame- 
rykański okręt wojenny przewiezie go do ja 
dnego z- eia francuskich. 


-Vigie dalszych działaczy hitlerowskich 


LONDYN, 16. 5. Jeden z najbliższych 
współpracowników Hitlera Robert Ley zostal 
aresztowany przez żołnierzy 7 armii amery- 
kańskiej na zi od Berchtesgaden. y 
W Austrii. ujęto ' zastępcę szefa gestapo 
i kierownika austriackiego SS Kaltenbrunne- 
ra, który według oświadczenia radia amery- 
kańskiego znajduje się na pierwszej liście 


ten sposób winno być ambicją każdego 


dobrego sługi PARETA] i rzetelnego de- 


mokraty. 

Omówione wyżej sprawy nie wyczer- 
pują oczywiście wszystkich trosk Po- 
morza. Jest ich nazbyt dużo, by można 
było od razu rozważyć je generalnie. 
Zaopatrzenie nauczycielstwa w lokale 
mieszkalne, pomoce szkolne i środki ży- 
wności oraz bardziej konkretne rozwią- 
zanie niedomagań w pracy PUR'u — 


| 
| 
| 


zbrodniarzy wojennych, 
za śmierć milionów ludzi. 
Kaltenbrunner został pochwycony znienacka. 
Podał się on jako lekarz wojskowy, przedsta- 
wiając odpowiednie dokumenty. Miał on przy- 
lepione wąsy, aby nie być rozpoznanym. W 
miejscu, gdzie przebywał Kaltenbrunner, zna- 


jako odpowiedzialny 


leziono większą ilość złota, dolarów. amerykań- 


skich i | kosztowności. 


wysuwają się bodaj na płan pierwszy. 
Z obrad wszakże pomorskiej woje- 
wódzkiej Rady Narodowej widzimy wy* 
raźnie, że czynniki odpowiedzialne za 
pracę naszej administracji, czuwają nad 

prawidłowością tej pracy. ` 
'Miejmy. zatem nadzieję, że i inne tro- 
ski społeczne i i państwowe znajdą u nich 
pełne zrozumienie i zdecydowaną, Ww 

nich wolę do ich usunięcia. 

j Stanisław Ziemak. 


Jednoz najważniejszych zagadnień 
konferencji w San Francisco 


zostało rozwięzane | 

SAN FRANCISCO, 16. 5. Wo wyjeździe komi- 
sarza ludowego spraw zagranicznych ZSRR Mo- 
łotowa i ministra spraw. zagranicznych Wiel- 
kiej Brytanii Edena, opuścił również San Fran- 
cisco, udając się do swoich krajów; premier ka- , 
nadyjski Mackenzie King oraz minister spraw 
zagranicznych Francji Bidaukt. 

W kołach amerykańskich podkreśla stą, że 
jeden z najważniejszych problemów konferencji 
w San Francisco został rozwiązany. Jest nim 
przyjęcie zasady, że na wypadek powstania . 
sporów regionalnych między państwami będzie 
je rozstrzygała Światowa Rada Bezpieczeństwa. 

Donoszą również, że -Francja została zapro- 
szona jako piąte mocarstwo w charakterze stą- 
łego członka Rady. 


Zakończenie działań wojennych 
w Jugosławii 


Belgrad, 16. 55 Z głównej kwatery Marsi 
Tito, komunikują, że wszelki zorganizowany , 
opór wojsk niemiecki iph w Jugosławii ustał ` 
W ostatnich dniach / skåpftulowało 10.000 


żołnierzy niemieckich. Do a wojsk nie- 
mieckich w Jugosławii fel@ärszařek Löhr 

wzięty został do niewoli. |. > 

Współpraca rządu Bonomi 

z patriotami włoskimi 

Rzym, 16. 5. (TASS). 'Po, przybyciu do 
Rzymu. przywódcy powstańców włoskich w 
północnych Włoszech gen, Cądorny, rząd 
włoski Bonomiego nawiązał z nim kontąkt. 
Rząd wyraził chęć najściślejszej współpracy 
z patriotami włoskimi, podkreślając w ten 


sposób swą chęć popierania i rozbudowy w. 
kraju prawdziwej demokracji. ` 


Dymisja rządu holenderskiego 


Londyn, 16. 5. Stosownie do ' wielokrotnych . 
za wiedzi wobec narodu holenderskiego pre- 

mier holenderski Gerbrandi natychmiast po 
uwolnieniu cafego obszaru Holandii złożył na 
ręce królowej Wilhelminy prośbę o dymisję 
gabinetu. Królowa przyjęła dymisję, poleca- 
jac dotychczasowemu rządowi sprawowanie 
W do chwili utworzenia nowego 
rządu 


Aresztowanie agebiów 
hitlerowskich w Pradze Czeskiej . 


| Marionetkowy „rząd” protektoracki 
pod kluczem - j 

PRAGA, 16. 5. (TASS). Po ujęciu „prezydenta 
protektoratu” Emila Hachy, aresztowani zostali 
tu również członkowie marionetkowego „rzą- 
du” protektorackiego — były „premier i mini- 
ster sprawiedliwości” Jarosław Kreyczi, były 
„premier” Ryszard Binert, „minister komuni» 
kacji” Henryk Kamenicki, „minister skarbu” 
Józef Kalfus, „minister rolnictwa’ Adolf Hruby. 

Przychwycony został również przywódca cze- 
skiej partii faszystowskiej, ostawlour; generał 
Rudolf Gayda. 


Psychoza samobójstw wśród 


emców w Czechosłowacji 

ONDYN, 16. 5. Korespondent Reutera dor 
nosi, że na terenach Czechosłowacji psychoza 
samobójstw ogarnęła Niemców, tak wojsko- 
wych jak i cywilnych. , Wielu niemieckich 
oficerów, którzy doprowadzili niedobitki swoich _ 
armii do linii amerykańskich na wschód od 
Pilzna, zastrzeliło się przed poddaniem się. 
Kobiety popełniały również samobójstwa i za- 
bijały swoje dzieci. W jednym mieście Niemka 
poderżnęła gardła swoim 6 „dzieciom, po czym 
zabiła się, Inną kobietę zorana jak topiła 
swoje dzieci. 


Bankiet.w Berlinie 


odb? sanin aktu kapitulacji w Berlinie 
ię bankiet, który trwał całą z |. 
Wakorea caly szereg toastów, między fm- 
nymi marszałek ZŻúkow. wygłosił kréta 
prtaówienie: ALA wielki s sojusznik Widi 

a Brytania wydała ej" tow: wi 
wspaniałych VASA i tł kwins miaa 
stępnie marszałek Sak srt toast Ba o 
zdrowie marszałka lotnictwa USA Teddera, 
którego nazwał jednym z PoŚZĄĆ ge- 
nerałów i najwspanialszych synów Ame 
Ostatni toast wzniósł Żukow za air. 
Związku Radrieckiego i aNantów — 

jażń tak bardzo potrzebną dla fudakobcj, 7, 


1 
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Na zaproszenie pierwszego marszałka Sejmu 
"Polskiego i współtwórcy obowiązującej Konsty- 
tucji marcowej ob. Wojciecha Trąmpczyńskie- 
go, redakter naczelny , „Rzeczyspolitej'" prze- 


prowadził z nim wywiad. 


Sędziwego działacza Wielkopolski, który li- 


czy już 85 lat życia, zastaliśmy .w jego mie- 
szkaniu w Poznaniu w najlepszym stanie zdro- 
wia. Podeæty wiek obywatela Trąmpczyńskie- 


go w najneaiejszym stopħiu nie osłabił jasnoś- 


ci jego umysłu. 
Były marszałek rozpoczął rozmowę od słów 


następujących: Á ; 
— Mirs te lub inne rozbieżności między 
moimi poglądami a pogladami Obozu Rządu 


'Tymczasowego uważam, że nastąpił okres, w 
którym należy -zjednoczyć wszystkie siły na- 
rodu i zająć wobec całego świata jednolitą po- 
stawę. Dlatego zwróciłem się do panów. 

Po tym wstępnym wyjaśnieniu ob. Trąmp- 
czyński przystąpił do zobrazowania swego sła- 
nowiska w sprawie wytycznych przyszłej po- 
lityki wobec Niemców — zarówno z punktu 
widzenia fnteresów całego świata, jak i intere- 
su Polski, fe qi" y 

=- Pewien duchowny ewangelicki — mówił 


były marszałek — uważający się za Polaka, . 


ale, pochodzący z rodziny niemieckiej, zwró- 
cił się do mnie z pytaniem, jakie istnieją obec- 
nie zamiąry wobec Niemców? Odpowiedziałem, 
że chcąc stosować zasady etyki — kwestię san- 
keji przeciwniemieckich rozstrzygnąć oczy- 
wiście, nie łatwo. Ponieważ jednak Niemcy — 


mimo usiłowań zatarcia śladów swych zbrod- 


ni. pozostawili materiały świadczące o tym, że 
zbrodnie te były ezęścią obmyślanego systemu, 
prowadzącego do całkowitego zniszczenia na- 
rodu polskiego — mamy bezwzględne prawo z3- 
stosować ten sam system wobec. nich samych 
Duchowny niemiecki zauważył na to z ironią, 
że'pragniemy $tosować zasadę: „ząb za ząb — 
oko za oko“. Możliwe — rzekłem — każdemu 
jednak, _kto' ezuje odruch ludzkości wobec: 
Niemców, radzę obejrzeć ruiny Warszawy lub 
Poznania, radzę przypomnieć ile milionów Po- 
laków barbarzyńcy hitlerowscy wymordowali, 
ile majątku polskiego zrabowali. Wszelki odruch 
litości wobec Niemców byłby niebezpieczną sła- 
bością — uwerturą do ponownej wojny rewan- 
żu. Popełnilibyśmy wóweżas taką samą na- 
twność, jak po pierwszej wojnie światowej po- 
pełniły Anglia i Ameryka w traktacie wersal- 
skim — kiedy to państwa te uległy złudzeniu, 
że Niemcy zapomną o rewanżu i udzieliły im 
milionowych kredytów, obróconyćch potem na 
zbrojenia i przygotowania nowej- wojny. 


— Powiem teraz panu — ciągnął ob. Tramp- 
<czyński — jakie zdaniem moim powinno być 
wobec Niemców stanowisko całego świata. 
Otóż, znając przez długoletnie przebywanie w 
Niemczech.: politykę niemiecką, mam prawo 


stwierdzić, że Niemcy od pierwszego dnia po | 


zawarciu pokoju marzyć będą o odwecie i nie 
tylko się zbroić, ale także oglądać się za so- 
jusznikami. Musimy temu przeszkodzić przez 
długoletnią okupację ziemi niemieckiej, której 
głównym celem będzie kontrola administracji 
i gospodarki, Ścisłą kontrolę roztoczyć należy 
nad produkcją fabryk metalowych, które łatwo 
moga być przestawione na potrzeby wojenne, 
a fabryki samolotów i części lotniczych — cał- 
kowicie unieruchomić i budowę nowych suro- 
wo zakazać. Drugim celem okupacji będzie 
przymuszenie Niemców do pracy na rzecz za- 
płaty milionowych szkód wyrządzonych zwy- 
cięzcóm. Pod ścisłą kontrolą wojsk okupacyj- 
nych musi pozostawać szkolnictwo w Niem- 
czech — za przykładem postępowania Niemców 
w Polsce, gdzie dąZyli oni do obniżenia pozio- 
mu kraju.. przez zamknięcie szkół średnich 
i wyższych, Wprawdzie gubenator Frank 
wykłamywał się swego czasu wobec między- 
narodowej delegacji dziennikarzy twierdze- 
niem, że celem tego zarządzenia była ochrona 
Polski przed zalewem inteligencji: — ale rze- 
czywisty powód jest wyraźnie podany w me- 
moriale zastępcy Franka Biichlera z roku 1940. 
Z memoriału tego wynika, że szkolnictwo pol- 
skie skazane zostało na zagładę przez samego 
Hitlera. by a. | t ź 

Wreszcie konferencja pokojowa powinna nie' 
zapomnieć o zbrodniarzach : wojennych. Do 
tych zaliczamy nie tylko te indywidua, które 
kazały mordować lub zamęczać w obozach mi- 
liony ofiar, ale i mniejszych zbrodniarzy, któ- 
rzy — wbrew przepisom obowiązującej i Niem- 
ców Konwencji Haskiej — rabowali majątki 
prywatne u przeciwników. Konferencja po- 
winna zobowiązać swych członków, aby zerwali 
stosunki dyplomatyczne z każdym państwem, 


| które by śmiało zbrodniarzowi wojennemu u- 


dzielić schronienia przed ścigającą go sprá- 
wiedliwością Aliantów. i 

— Przechodząc do specjalnego interesy Pol- 
ski — rozwijał dalej swe poglądy były mdr- 


- szałek — twierdzę, że musimy przeprowadzić 


gruntowną czystkę w kraju. Jeżeli przypomni- 
my sobie, że Niemey każdą zdobytą przez siebie 
-połać polskiego kraju ogłaszali za swoje dzie- 
dzictwo — to musimy dbać oto, aby pozosta- 
wienie jakiegokolwiek Niemca w Polsce nale- 
żało do rzadkich wyjątków i było umotywo- 
wane dowodami jego przyjaznego stosunku do 
Rzeczypospolitej. Nie powinniśmy dopuścić do 


* tego, aby tak jak w traktacie wersalskim Pol- 


` 


ska zobowiązana została do przypuszczenia do 
obywatelstwa osobników nie władających ję- 
zykiem polskim. Poruszę teraz sprawę inde- 
mnizącji Polski za szkody wyrządzone jej przez 
Niemców. Szkody te są szalone i niebywałę w 
porównaniu z historią innych wojen. Winni- 
śmy uzyskać indemnizację w naturze, gdyż 
dzisiejsze Niemcy posiadają wielkie zapasy 
„inwentarza i żywności. Rząd Tymczasowy wi- 
nien, zdaniem moim, w tym celu przygotować 
statystykę zrabowanych obiektów. 


Dalej: Niemcy w czasie okupacji wytrzebili 
„lasy w całej Polsce, rujnując drzewostan na 
okres najbliższych lat dwudziestu. Rabunek 
ten nazywali cynicznie „mobilizacją drzewa”, 
Aż do ostatniej wojny drzewo stanowiło około 
16 procent ogólnego eksportu Polski. Teraz, 
po wojnie, nie tyłko eksport drzewa ustanie 
zupełnie, ale nie starczy polskiego drzewa na- 
wet na odbudowanie zniszczonych budynków. 
Musimy żądać przyznania nam prawa do wy- 
cięcia lasów i starodrzewu w parkach nie- 
mieckich. 4 

Nie możemy zapomnieć również o szkodzie, 
jaką Niemcy wyrządzili Polsce  źmuszając 


„Bank Emisyjny w Krakowie do „pożyczenia* 


Reichsbankowi w Berlinie przeszło 8-miu mil 
złotych wbrew  statutowi i „za prostymi 
rewersami, które oczywiście nie mają żadnej 
wartości. Podobne złodziejstwo popełnili byli 
pzy 


W nr 126 „Rzeczypospolitej“ ukazał 
się pod powyższym tytulem artykuł 
wstępny naczelnego rędaktora dziennika. 

Ze względu na treść artykułu, poda- 
jemy go w całości, . yć: Red. 


Ludzie z AK a „ideologia" londyńska 
Co najmniej nietaktem są wszelkie próby 
utożsamiania wielkiej masy żołnierzy z orga- 


nizacji AK z przywódcami i — pożal się Bo- 


że — „ideologami* AK. Nietaktem był pla- 
kat, zresztą natychmiast wycofany, na którym’ 
żołnierz akowski jest pamalowany w towarzy- 
stwie faszystów. + 

Stanowisko w tej sprawie kierowników na- 
wy państwowej — æ zarówno nasz Prezydent, 
jak i Premier, jako też Dowódca Naczelny są 
ludźmi, którzy bez przerwy brali udział w 
walce w kraju — jest jasne i niedwuznaczne. 
Na pogrzebie ofiar powstania warszawskiego, 
dnia 27 marca, Prezydent Bolesław Bierut 
przeciwstawił Borowi cały lud Warszawy. Do- 
wódca Naczelny Marszałek Michał Żymierski 
w swoim przemówieniu powiedział: . 

. „Walka Armii Ludowej, jej sztabu, jej bo- 
haterskich żołnierzy i żołnierzy PAL i Milicji 


Ludowej RPPS, walka szarej masy żołnierzy | 
PAK i wielu bezimiennych : bohaterów — to 


przejaw wspaniałej wielkoduszności, która ka- 
zała im umierać i ginąć za cudze błędy, ale 
do końca, do ostatniego tchu pozostać z naro- 
dem“, : pra U 

Dnia 8 maja- w swym expose Premier 
Edward Osóbka-Morawski powiedział: 

„Rząd Tymczasowy nigdy nie odniósł się 
i nie odnosi wrogo do szeregowych członków 
AK. i innych ugrupowań, którzy szczerze za- 
deklarowali się lub, deklarują w pracy dla 
państwa”. ; zę 

Stanowisko jasne i niedwuznaczneę, Nie 
może być linii podziału między jednym a dru- 
gim Polakiem, który walczył i ginął w walce 
z okupantem o- jedno i to samo — o Polskę. 
Nie może być i nie ma linii podziału między 
chłopcem z AL a chłopcem z AK, który ginął 
w murach Warszawy, zrywając opaskę dla- 
tego, że „za Polskę umiera się bezimiennie*. 
Nie ma linii podziału między wdową i sierotą 
po poległym w boju z Niemcami alowcu, akow- 
cu, czy członku innej organizacji — rodziny 
wszystkich bojowników o Polskę winny być 
pod opieką i będą jednakowo ją znajdować w 
aparacię państwowym. I nie ma linii podziału 


"między grobem akowca, palowca, alowca, po- 


ległym w walce z faszyzmem hitlerowskim. 
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ienny głos se 


dziwego polityka 


Rozmowa z Wojciechem Frąmpczyńskim — marszałkiem pierwszego Sejmu Rzeczypospolitej . 


Niemcy w czasie pierwszej wojny światowej w 
Belgii. Traktat wersalski przyznał później 
Belgii pierwszeństwo zaspokojeniu tej szkody. 
W końcu należy pamiętać jeszcze o milionach 
złotych w papierach wartościowych, jakie 
Niemcy pokradhi Polakom włamując się do sa- 
fesów w bankach. Wobec tych bezwstydnych 
złodziejstw, poszkodowanym winno się przy- 
znać pełne prawa pierwszeństwa w (wynagro- 
dzeniu szkód, o ile Niemcy nie zwrócą tych pa- 
pierów w naturze, jak to uczynili, kapitulując 
w końcu roku 1918. 


— Jaki jest stosunek pana marszałka do pol- 
skiej polityki zagranicznej?” — stawiamy py- 
tanie. g s 
— Ja się zgadzam na każdą politykę — by- 
leby była niezależna i wyraźnie antyniemiecka. 
Jeżeli chodzi o stosunek Polski do Związku 
Radzieckiego, to zawsze byłem zdania, że po- 


' winniśmy żyć w przyjaźni z Rosją. Po za- 


warciu traktatu ryskiego utrzymywałem ścisłe 
stosunki z Wojkowym i Cziczerinem. Polska 
żawarła wówczas ze Związkiem Radzieckim 
szereg korzystnych dla obu stron układów eko- 
nomicznych, których já byłem inspiratorem. 
Polityka Związku Radzieckiego z 1939 roku 
okazała się bardzo przewidując: Zdawałem 


"sobie doskonale sprawę, że konflikt między So 


wietami i hitleryzmem jest nieunikniony i nie 
obawiałem się nawet w czasie okupacji nie- 


Walczyli z okupantem wszyscy uczciwi Po- 
lacy ci z Armii Ludowej świadomi celów i, za- 
mierzeń swoich przywódców i ich ideologii, 
ici z Armii Krajowej, nieświadomi zamierzeń 
swoich. prowodyrów. W pracy nad odbudową 
kraju i państwa, ci co szczerze się do niej za- 
brali, nie znają różmic. Poseł partii, która 
była jedną z pierwszych i najczynniejszych w 
organizowaniu walki z okupantem o Polskę 
demokratyczna — ob. Edwarda Orłowska od- 
ważnie i jasno to sformułowała na ostatniej 
sesji Krajowej Rady Narodowej. 

„Nie pozwolimy nikomu przykrywać się bi- 
letem partyjnym, przynależność do PPR to bi- 
let partyjny, który daje tylko jedńo prawo: 
pracować jak. najsumienniej i jak najofiar- 
"miej, a jeśli trzeba, to życie złożyć ną ołtarzu 
ojczyzny”, x 

Temu przekonaniu hołdują przywódcy wszy- 
stkich równoprawnych stronnictw, wchodzą- 
cych w skład koalicji. Takie są wytyczne Rzą- 
du;Tymczasowego i KRN. A jeśli tu i ówdzie 
te prawdy nie dotarły do dalszych ogniw — 
a napewno dotrą — to winę za to ponosi dłu- 
goletni posiew nienawiści i walk  bratobój- 
czych, prowokowanych przezź „ideologów i. 
prowodyrów orientacji „londyńskiej“. = 


Ideologia i przywódcy 

Linia podziału nie biegnie między szarym 
bojownikiem Armii Krajowej i Armii Ludo- 
wej, między jednym a drugim Polakiem.. Przy- 
tłaczająca większość naszego społeczeństwa w 
ciągu miesięcy zrozumiała, kto dąży do nie- 
podległej Polski, a kto pragnie awantur, walk 
bratobójczych i klęski. Gdyby Bór-Komorow- 
ski, sprawca ruiny naszej stolicy i niewinnej 
śmierci tysięcy bohaterów, stanał dzisiaj przed 
Sądem Najjaśniejszej Rzeczypospolitej, w 
skład którego weszliby tylko uczciwi ludzie 
z AK, otrzymałby największy -wymiar kary 
zą zbrodnie, które popełnił. : 

"Tym jaskrawiej zarysowuje się istotna linia 
podziału: między przytłaczającą częścią na- 
rodu i społeczeństwa, bez różnicy sztandarów, 
pod którymi walczono przeciwko okupantowi, 
a emigracyjną grupką londyńskich reakcjoni- 
stów i ich nielicznymi poplecznikami, brato- 
bójeami i prowokatorami w kraju. Dziś już 
wiadomo wszystkim, kto stał,na czele AK: 
'grupa agentów sanacji, awanturników i wino- 
wajców klęski 1939 roku, bratobójczych: mor- 
dów i knowań pospołu z gestapo w czasie oku- 
pacji sprawców ruiny naszej stolicy. 

Ta „ideologia“ i ci przywódcy zbankruto- 
wali całkowicie, Ku czemu zmierzał program 

ku / 


Pierwszy transport wełny i bawel- 
ny z ZSRR przybył do Łodzi 


< ŁÓDŹ, 16. 5. (Polpress). ,Do Łodzi przybył 
pierwszy transport bawełny i wełny, nadesłany 
przez Związek Radziecki Jak komunikuje Min. 
Przemysłu, otrzymanie tego transportu pozwo- 
liło na znaczne podniesienie produkcji. Obecnie! 
w łódzkich fabrykach włókienniczych zatrud- 


| nionych jest 72.000 robotników, podczas gdy w 


lutym br. stan zatrudnienia wynosił zaledwie 
2000 ludzi. . | 


Utworzenie Państwowej Centrali 
Skôr Surowych i 


- Na skutek zarządzenia Ministerstwa Prze- 
myslu powołana, została do życia Państwowa 
Centrala Skór Surowych przy Centrainym Za- 
rządzie Przemysłu Skórzanego, mająca za za- 
danie zbiórkę, skup, konserwacje i rozprowa- 
dzenie skór surowych, potrzebnych dla prze- 


mysłu skórzanego i futrzanego w kraju. Sie- 
dziba Państwowej ÓĆentrali Skór Surowych 
na Województwo Pomorskie mieści się w 
„Bydgoszczy przy ul. Kościuszki Nr 25. 

Wykonywanie wymienionych czynności po-. 
wierza się Powiatowym Spółdzielniom Rzeź- 
nickim „względnie odpowiedzialnym - pracow- 
nikom Centrali Skór Surowych. A 


Przeszło 3.000 księży polskich 


ofiarami gestapo 


Londyn, 16. 5. Korespondenci pism angiel- 
skich donoszą, że wśród jeńców, uwolnio- 
nych z obozu koncentracyjnego w Dachau, 
znajduje się 1.100 księży katolickich, z cze- 
go 789 księży polskich, wywiezionych przez 
Niemców z kraju. Ogółem w pierwszych. 
miesiącach wojny Niemcy aresztowali w Pol- 
sce przeszło 3.000 księży katolickich, z któ- 
rych wielu zginęło z głodu i tortur w gesta- 
powskich obozach Śmierci, u, 


-dowanych skrytobójczo ludzi w kraju. 


| 
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mieckiej mówić o tym, że jestem pewien zwy” | 
cięstwa Rosjan... i | 

Rozmowa przeszła na szereg tematów 8% ` 
spodarczych, a gdy zboczyła na sprawę Zrul* | 
nowania Warszawy, marszałek Trąmpczyńś 
powiedział: ; 

-— Przedwcześnie jest jeszcze dla mnie da 
wać pełną ocenę ciężkiej odpowiedzialnóś 
wobec narodu istotnych sprawców powstania 
które było wywołane dla celów politycznych | 
Jedno mogę już dzisiaj oświadczyć: posiadam 
niezbite dowody, mówiące o tym, że Niemcy 
starali się sprowokować wybuch powstania 
żeby mieć pretekst do zniszczenia stolicy. a | 
pośrednictwem śwego agenta dostarczali nat 
wet broni naszym organizacjom podziemnymi: . 

1 — A cóż sądzi pan marszałek o nominacji 
Bora-Komorowskiego na naczelnego wodza? 4 

— Widziałem w tej nominacji objaw be 
hołowia. Taki pomysł był zupełnie niezroz 
miały zwłaszcza, że wykonano go .po_ kapiti 
lacia s: „B.A 

' Rozmowa zeszła na tematy dotyczące histo”! 
Polski w okresie ostatnich lat kilkudziesięci p 
Usłyszeliśmy szereg niezwykle interesująć 
wspomnień z tego okresu. Znajdują one 7% | 
pewne swe miejsce w opracowywanych p. ' 
sędziwego polityka pamiętnikach, | 

Autoryzowaną rozmowę zapis | 
24 '! Eugeniusz Żytomirski | 


-< 
1 


walki, zaciekłej i nienawistnej, przeci 
ZSRR, liczenie bądź to na klęskę Czerwoni | 
Armii, bądź też ga rozdźwięki w obozie sprz” | 
mierzonych, ba, nawet na wojnę anglo-sowi” | 
cką? Ku czemu zmierzały próby przeciw”, | 
wienia jednej części społeczeństwa dragi 
prowokowania walk bratobójczych, zamazywź, 
nia winy ludzi sanacji, ratowania konstytuc 
faszystowskiej, jej pseudo-generałów, i polity” J 
kierów? Ku czemu zmierzał posiew kłam: 
wych wieści w kraju i za granicą, kompromi A 
tujących zwartość narodu? + NPR 

Zmierzało to wszystko do powrotu do władzy | 
Raczkiewicza i Sosnkowskiego, Adama + 
i Ignacego Matuszewskiego. Doprowadziłć |. 
„ideologia do pełnego bankructwa, tej garsi 
reakcyjnej nie tylko na forum międzynarod” 
wym, ale i we własnym ich obozie, wśród I” 
dzi, którzy długie lata byli nieświadomi M) 
tnych zamiarów swoich przywódców. I dzis 
uwierzyć w realność nawet szczątków tej „ide i 
ologii* mogą tylko zbałwaniali analfabeci P” | 
lityczni. 

Zwyciężyła jedynie realna i jedynie polska 
koncepcja wojny i pokoju: ideologia Krajo 
Rady Narodowej, Polskiego Komitetu Wyz% 
lenia Narodowego i obecnie Rządu Tymcza5% 
wego. Zwyciężyła w oczach narodu i na 877 
nie międzynarodowej. | > 

I to zwycięstwo jest nieodwracalne, jak ni” | 
odwracalne i ostateczne jest zdruzgo | 


faszyzmu. | A 
- Pokój 


Armie ' sojusznicze, w pierwszym rzi” 
Czerwona Armia, żołńierz pólski, wywalczi | 
zwycięsko pokój. Krajowa Rada Narodo” 
i Rząd Tymczasowy wywalczyły pokój 
Polsce, Í 4 À : 2 | 
Co oznaczałoby zwycięstwo „ideologii“ i I” 
dzi reakcyjnej emigracji — o tym mówią 7, 
iny i mogiły Warszawy, o tym mówi komp!” | 
mitacja rządów Arciszewskiego-Raczkiewi | 
za granicą, o tym mówią świeże mogiły Eo 
kiewicz, Arciszewski oznaczają wojnę d Ai 
w Polsce, a tego sobje nikt w kraju nie życ, | 
tym bardziej, że z nielicznymi amatorami _ | 
nowienia faszyzmu Rząd Tymczasowy da * 
bie prędko i sprawnie radę. +, > 
*Wkroczyliśmy w okres pokojowej odbudow 
kraju. Rządowi Tymezasowemu zawdzięcz M, 
jedynie słuszną politykę sojuszów z na do | 
sąsiadami, zawdzięczamy szeroki dostęp. „y 
morza i granicę nad Odrą, stworzenie W t 
szybkim czasie Wojska Polskiego, które b” 
udział w walce na ulicach Berlina, za zię” 
czamy odbudowę państwa i jego aparatu | 
spodarczego, zawdzięczamy: nade wszystko j” | 
dnoczenie kraju dla odbudowy i dla pokoju: _ || 
Niewątpliwie — i tego nikt nie ukrywa © | 
napotykamy szereg trudności i mamy pr | 
sobą jeszcze trudu nie mało — aby dzieło od 
budowy wkroczyło na normalne tory. Twórch | 
krytyka i demokratyczna kontrola, społecze” 
stwa, której wyrazem była chociażby ostatni? 
sesja Krajowej Rady. Narodowej, przyczynił 
się do tego, aby te trudności były jak najsz 
ciej pokonane. I one zostaną pokonane. 
_ Z dumą możemy stwierdzić, że wobec. tr” 
dności, przed jakimi znalazły się wszystki? 
kraje wyzwolone Europy — Polska jest jed” | 
nym z krajów, który szybko i sprawnie idzie | 
naprzód. A dzieje się to m. in, dlatego, że: 
' lnia podziału między przytłaczającą wie, 
szością społeczeństwa, zjednoczonego w woli 
pokoju i odbudowy, a garstką faszystowskich l 
warchołów i bratobófców została raz na za” 
sze wytyczona. Jepzy Borejszw/ | 


i 
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| Posiedzenie Pomorskiej Wojewódzkiej: Rady Narodowej 


Przegląd aktualnych zagadnień życia wojewódzkiego 


p 16 bm. w sali Malinowej hotelu „Pod Or- 
j mi odbyło się trzecie plenarne zebranie Po- 
praskiej Wojewódzkiej Rady Narodowej. Ze- 
Tanie zagaił przewodniczący dr Wiechno. Pó 
| ustaleniu porządku obrad- i odczytaniu pro- 
ółu z ostatniego zebrania Rady, zostali za- 
Przysiężeni przez przewodniczącego dokoopto- 
wani, członkowie W. R..N. ob. ob: Witold 
paza, Bernard Bigus, Marian Pawaszewski, 
eliks Wincza i Feliks Zieliński, po czym 
tabra} głos wojewoda pomorski dr Pasem- 
kiewiez, h © | 
— Jesteśmy świadkami doniosłych zmian w 
ez mówił wojewoda. — Zwycięstwo nad 
lemcami zostało odniesione, leez walka trwa 
| Ada] w zmierionej tylko formie, Musimy wy- 
grać pokój, oparty na sprawiedliwości spo- 
| cznej, Musimy przeprowadzić całkowitą de- 
| W, htyzację żysia i stosunków społecznych. 
| oparciu ò sojusz z ZSRR. i z innymi naro- 
dami REI będziemy realizować nasze 
aty, | 
í Przychodząc do omówienia stosunków na 
| morza, wojewoda wskazał na ogrom czeka- 
| jągych nas zadań. Praca; której dokonaliśmy 
| St ogromna; stanowi ona wielką zasługę spò- 
efństwa. Jeśli w pracy tej popełniliśmy 
e błędy i usterki, nie należy się nimi prze- 
Demokracja bowiem nie pozwoli się sze- 
|BY6 tym błędom. Urząd wojewódzki ko- 
Wystą z krytyki organizacji społecznych, nie 
| tetygnując przytem ze swego autorytetu. Roz- 
| Prawimy się bezwzględnie z reakcją, która 
| ży do restytucji władzy przedwojennej. Przy 
| Sa bloku stronnictw -demokratycznych, 
| ęazków zawodowych i całego społeczeństwa 


Naj trwałe podstawy dalszego rozwoju. | 


ibliższymi celami naszej pracy ną. przy- 
| Słość jest odbudowa samorządu. Musimy po- 
3 lnie rozwiązać kwestie przesiedlania oby- 
| ateli z województw wschodnich. : 


| „Główną troską pozostaje nadal sprawa 
| arowizacji, Zagadnienie to można sprowadzić. 
dwóch punktów: gromądzenia zapasów i 
M rzenia możliwości transportowych. W naj- 
liszym czasie przeprowadzona będzie. kon- 
trola pojazdów mechanicznych, które winni 
| bezwzględnie "służyć potrzebom urzędu apro- 
| "izacyjnego. Pomożemy opiece społecznej w 
| zeprowadzeniu jej zadań. Jeśli chodzi o prže- 
| Msł, to czynnik kompetentny w tej sprawie 
— wojewódzki wydział przemysłowy — cie- 
| ©yć się będzie nadal jak najdalej idącą po- 
| Wcą urzędu wojewódzkiego. |... 
| Kończąc . swe, przemówienie, wojewoda 
| NA się do całego społeczeństwa z apelem 
| dalszą współpracę. | 
i Z kolei przewodniczący Rady poinformował 
Śbecnych, że w myśl zarządzeń władz państwo- 
| Wych, nominacja wojewody przez ministra 


_Uministr 
Minii w, R. N. Przedstawiciele partii polity- 
po związków zawodowych i organizacji 
ię tocznych wyrazili przekonanie; że wojewo- 
| 3 Swoją pracą przyczyni się do. dalszego umo- 
| Mienia współpracy ezterech stronnictw demo- 
dagemych — jako koniecznego warunku je- 
Saji, jak i wzmożenia odbudowy gospodar- 
| Rej województwa. ; 
| mzy rozważaniu spraw objętych nastepnym 
| mim obrad postanowiono złożyć KRN wnio- 
"SM wydanie dekretu w przedmiocie zniesienia 
jojewódzkich związków komunalnych, istnie- 
% h z mocy ustawy prowincjonalnej z dnia 

« 6. 1875 r. na terenie województw: poznań- 
ego, pomorskiego i gdańskiego. nk 
Dr Wiechno zreferował sprawę organizacji 
eiatowych i miejskich Rad Narodowych, pod- 
Ślając, że ogólnie Rady te zostały źle zor- 
zowane. Rady Narodowe stanowić winny 
A ik społeczny, mający prawo kontroli nad 
ią adami miejskimi i powiatowymi; w skład 

„.! zatem nie mogą wchodzić członkowie tych 
| Tządów, Zostały już, wszczęte prace w kie- 
wę reorganizacji Rad powołanych wadli- 


Adm; ji Publicznej uzależniona. jest od 


Reforma rolna 1 akcja słewna 

Bf na Pomorzu y 
Ia Bigus zdał z kolei sprawozdanie 0 prze-, 
la reformy rolnej na Pomorzu. Została 

a rozpoczęta 5 kwietnia i jest dziś zasadni- 
tę, skończona. Rozparcelowano 1200 majat- 
4 © ogólnym obszarze 243.488 ha. Ziemię 

dano 26.413 rodzinom. Poprawek dokonuje 
ha jeszcze w 184 majątkach o obszarze 43.535 


W terenie znajduje się nadal 340 brygad. 


Zakończono ostatecznie parcelację w powia- 
g, : Brodnicą, Bydgoszcz, Lipno, "Nieszawa, 
robin, Toruń, Wąbrzeźno, Włocławek, Wy- 
Ysk, Lubawa, Rypin i Chełmno, 

V ścisłym związku z reformą rolną pozo- 
ao województwa panuje pod tym wzglę- 
PR, chaos. Stworzony dla przeprowadzenia 

CJ przesiedleńczej P. U. R. nie wywiązał się 
na Swych zadań.  Repatrianci uskarżają się 
m traktowanie i nieumiejętne podchodze- 


do sprawy. ' / 


bie 1 sprawozdaniem ob. Bigusa wywiązała 
wg ożywiona dyskusja. Mówcy w ostrych sło- 
ach występowali przeciw działalności PUR-u, 


Przytaczając szereg rażąco niesprawiedlivych 


Uleudolnych pociągnięć tej instytucji, Ob. 
2. i { 


narodowej oraz ugruntowanja demo- | 


e u nas akcja osiedlania. Na terenie na-' 


Król zaapelował do wojewody, by położył kres 
dalszemu postępowaniu PUR-u, podkreślając 
obowiązek wszystkich obywateli wobec naszych 
braci z terenów wschodnich, 8, 

Ppłk. Alster w dłuższych wywodach poru- 
szył-sprawę uspołecznienia tutejszego chłopa. 
Dając chłopu ziemię musimy w nim ugrunto- 
wać wiarę w, stałe jej posiadanie. Trzeba usu- 
nąć ze wsi elementy reakcyjne. Nie mogą się 
powtórzyć nadużycia niektórych sołtysów i 
wójtów. Szczególnie w chwili obecnej, kiedy 
Pomorze otrzymuje od władz wojskowych 
70.000 pogłowia bydlęcego, trzeba dbać o to, 
by zostało ono’ sprawiedliwie rozdzielone. Trze- 
ba masom chłopskim dać własną gazetę. 

Dalsi mówcy podkreślali: konieczność zbli- 
żenia się do chłopa, zapoznania się zjego dolą 
i naprawy istniejących na wsi stosunków. 
Omawiano także sprawę święta chłopskiego, 
które przypada ną dzień Zielonych świąt, 

Pełnomocnik Rządu do akcji siewnej ob. 
Ignatowicz zapoznał obecnych *że stanem za- 
siewów na Pómorzu. W powiatach toruńskim, 
inowrocławskim, niesząwskim, włocławskim i 
lipnowskim obsiano zbożami jarymi przecięt- 


nie 92 proc. powierzchni uprawnych gruntów. 


Roślin okopowych wysiano względnie wysa- 
dzono przeciętnie. 14 proc., roślin oleistych 


61 proc. Warzywami obsiano przeciętnie 36. 


proc. Dokładnych cyfr referent nie mógł podać 


ze względu na brak sprawożdań z. poszczegól- . 


nych powiatów, obiecując uczynić to na na- 
stępnym zebraniu. 4 

W dyskusji nad sprawozdaniem poruszano 
kwestię przydziału ropy i koni dla pasztzegól- 
nych terenów. | + 28 


Milicja Obywatelska na Pomorzu ` 


Z kolei zdał sprawozdanie komendant Wo- 
jewódzkiej Milicji Obywatelskiej ppułk. Grab- 
'Wyderkiewicz. Omówił on rolę i zadania mi- 
licji obywatelskiej w dzisiejszym ustroju pań- 
stwowym. Milicja ma dzisiaj nie tylko ścigać 
przestępców, lecz przede wszystkim zapobiegać 
przestępstwom. Ochrona porządku i bezpie- 
czeństwa publicznego jest jednym z najważ- 
niejszych zadań milicji. Z różnorakiego ele- 
mentu, jaki znalązł się w szeregach milicji 
bezpośrednio po wyzwoleniu, usunięto już te 
jednostki, które wykazały chęć dorobku i osią- 
gnięcia korzyści osobistych. Milicjant musi 
wykazać pełne zrozumienie dla ciążących na 
nim obowiazków. Wskazując na trudności, z 
jakimi dziś jeszcze walczy milicja, sprawoz- 
dawca wyraził” nadzieje na bliskie już unor- 


mowanie się stosunków. Winno w tym być po-- 


mocne również społeczeństwo, które zwracać 
'się może: do komendy z rzeczową krytyką i 
sprawiedliwą oceną. W dyskusji omawiano 
sprawę płac i warunków życiowych milicjanta. 


Przemysł, aprowizacja i handel 
Kierownik Wojewódzkiego Wydziału Prze- 


czerpującym sprawozdaniu zapoznał zebra- 
nych z organizacją i stanem przemysłu w na- 
szym województwie. Omówiwszy działalność 
grup operacyjnych Ministerstwa Przemysłu 
przy zabezpieczaniu, obsądzaniu i uruchomie- 
niu przemysłu, inż. Gede wskazał na rolę, jaką 
w życiu przemysłowym graję tzw. zjednocze- 


nia branżowe. W chwili obecnej sporządza się 


.plany produkcji i plany zaopatrzenia wszyst- 


. Stronnictwo Ludowe, Polska Partia Socjali- 
styczna, Polska Partia Robotnicza, Stronnictwo 
Demókratyczne, Związek Samopomocy Chłop- 
skiej, Związek Młodzieży. „Wici”, Związek 
Młodzieży Robotniczej i Związek Związków 
„Zawodowych — wydały do chłopów Pomorza 
następującą odezwę: . 5 ý 


Ciia Pomorze? 


„Nad ziemią polską przewaliła się burza 
í zabłysfo słońce wolności, 


i całej ludzkości 'zwierz-germański został po- 

konany. Naród polski odzyskał swą wolność. 

Wieś polska po raz pierwszy obchodzi, w 

dniach ŻQ i 21 maja rb. swoje Święto w wol- 

nej, niepodleglej, demokratycznej Polsce. 

W dniu tym zamanifestujecie swą siłę. > 

Przed wsią polską stoją „wielkie zadania 

i obowiązki = ` A a. 

- Obsia musimy każdy skrawek ziemi. 
Zebrać plon większy, niż za okupanta. 
Odbudować spalone wsie i osady. . > 
Zakładać szkoły, podnieść wieś polsk. 

kulturalnie i materialnie. 

Stać na straży zdobyczy demokratycz- 
nych. i 

Cziwać i przeciwstawiać 
reakcyjnym. " i 
"Powinniśmy uświadomić sobie dzisiaj rolę 
dziejową w narodzie i pafistwie demokra- 
tycznym —- z poczuciem  odpowiedzialności 
za najwyższe dobro, jakim jest wolność i po- 
tęga jedności chłopsko-robatniczej. 

Nasz demokratyczny Rząd Polski dał Wam 
ziemię, podniósł do godności: pełnoprawnego 
obywatela. Dzieci robotników i chlopów ma- 
ją prawo do bezpłatnej nauki 1 dostęp do 
wszelkich urzędów: i godności oficera odro- 
dzonego wojska polskiego. 7 t J 
~ Jedność stronnictw jest gwarancją silnej, 
niepodległej i demokratycznej Polski. 


się elementom 


"Obecny stan pogłowia wynosi 


mysłowego ob. inż. Gede w obszernym i wy- | 


ce w W tytanicznych 
zmaganiach narodów odwieczny wróg nasz 


kich zakładów przemysłowych. Na terenie wo- 
jewództwa pomorskiego zarejestrowano 1080 
zakładów przemysłowych dużych i średnich. 
Zakłady te zatrudniały w kwietniu br. 11.103 


"pracowników. Uruchominono ogółem 82 proc. 


ogólnej ilości zakładów rzemysł. Stan zatrud- 
nienia w porównaniu z r.1939 wynosi 50 roc. 
Najpoważniej reprezentowany jest na Pomorzu 
przemysł żywnościowy, jak młyny, gorzelnie, 
cukrownie, mleczarnie itp. Na drugim miejscu 
stoi przemysł metalowy. Poważnie reprezento- 
wany jest również przemysł drzewny. Naj- 
większym ośrodkiem przemysłowym jest mia- 
sto Bydgoszcz. Ogólny stan zniszczeń prze- 
mysłu na Pomorzu można oszacować na 10 
proc. Na zasadzie dekretu o majątkach po- 
rzuconych i opuszczonych, cały przemysł w 
województwie pomorskim stanowi własność 
państwa. > 


Do najpoważniejszych trudności, stojących 
na drodze do pełnego uruchomienia przemysłu 
należy zaliczyć brak środków transportowych 
i związane z nim trudności w dostawie surow- 
ców. 

Po omówieniu prac elektrowni, zjednoczenia 
przemysłu budowlanego, konserwowego, bro- 
warów, słodowni, drożdżowni, zjednoczenia 
przemysłu skórzanego, centrali węglowej i 
centrali produktów naftowych, inż. Gede zwró- 
cił jeszcze uwagę na zagadnienie rzemiosła, 
które nie zostało dotąd jednolicie rozwiązane. 


"Na zakończenie referent podkreślił ważną rolę 
rad zakładowych w odbudowie przemysłu. 


Sprawozdanie wywołało dyskusję, w której 
omawiano m. in. sprawę elektryfikacji . wsi 


| oraz braku sił. fachowych. 


Naczelnik inż. Mioduszewski mówił o pracy 
wydziału aprowizacji i handlu. Po nakreśleniu 
planu organizacyjnego wydziału referent za- 
poznał zebranych z dostarczeniem kontyngen- 
tów dla Armii Czerwonej i Wojska Polskiego. 
na Pomorzu: 
rogacizny 218.431 szt., nierogacizny 127.896 szt,. 
owiec 59.488 szt. Wiele uwag poświęcił referent 
zaopatrywaniu ludności beżrolnej. Chleba i 
ziemniaków mamy na razie dość, odozuwa się 
natómiast brak tłuszczów zwierzęcych, które 
zastąpi się w najbliższym czasie przydziałem 


"oleju. Mięso idzie obecnie w głównej mierze 
na pokrycie potrzeb wojska i zast: 


oki ić je trze- 
ba rybami. Artykuły pierwszej potrzeby muszą 


"być dostarczone przez przemysł tutejszy lub 


z innych województw. Wskazawszy na ogrom- 
ne trudności transportu, referent. wyraził . na- 
dzieję, że powoli polepszy się. stan aprowizacji 
na Pomorzu. : 


W ożywionej dyskusji, jaka wywiązała się 
nad sprawozdaniem, mówcy podkreślali do- 
ńiosłe znaczenie spółdzielni i Związku Samo- 
pomocy Chłopskiej w kształtowaniu się sytu- 
acji aprowizacyjnej. b 

W wolnych głosach uchwalono szereg wnio- 
sków i desyderatów, związanych z akcją 
siewną, zaopatrzeniem miast, zmianą statutu 


Izby Rolniczej i inne. Na wniosek mgr. Esma- | 


na postanowiono powołać komitet uczezenia 
ofiar mordów hitlerowskich na tutejszym te- 
renie oraz komisję, która zajmie się badaniem 
zbrodni hitlerowskich na Pomorzu. 

Obrady, nacechowane głęboką troską o dobro | 


całego województwa, zakończono  odśpiewa- 
niem Roty: i Er. 


$ Przed, świętem wsi polskiej 


= Jednoczcie się pod sztandarami stronnictw 
demokratycznych A3 . | 
Wszyscy weźcie masowy udział w uro- 
czystościach Święta Ludowego! 
„Niech żyje wolńa, demokratyczna 
Ludowa! : 
Niech żyje Demokratyczny Rząd Polski! 
Niech żyje Stronnictwo Ludowe! ż 
Niech żyje Samopomoc Chłopskal 
Niech żyje jedność chłopsko-robotnicza! 
Niech Żyje zjednoczenie Stronnictw De- 
mokratycznych! 
W dniach Świąt Ludowych weźcie masowy 
udział w uroczystościach! - ; 


- - zw a ŁY 
_ Program uroczystości Święta 

- Ludowego - T 
Wojewódzki Komitet Organizacyjny Stron- 


nictwa Ludowego w Bydgoszczy urządza przy 
współpracy Bloku Demokratycznych Stronnictw, 


Polska 


| Partii i Związków, w dniach 20 i 21 maja 1945 


r. „Święto Ludowe” z następującym programem: 
; : "20 maja 1945 r. 

1.O godz. 10-tej przed poł. zbiórka kół Stron- 
nictwa Ludowego i organizacji społecznych na 
Starym Rynku. 2.'O godz. 11-tej Msza św. po- 
lowa na Starym Rynku. 3. O godz. 11,45 ma- 
nifestacyjny pochód na Plac Wolności, 4. O 
godz. 12,30 na Placu Wolności przywitania i 


' przemówienie. 5. O godz. 15-tej zabawa ludowa 


w parku przy ul. 20-go Stycznia, Plac Kocha- 


nowskiego. j 
21 maja 1945 r. ` 

"1. O godz. 10-tej akademia w kinie „Pomo- 
rzanin” dla delegątów Stronnictwa Ludowego 
z następującym programem; . a) Przemówienia, 
b) występ artystów Teatru Państwowego i or- 
kiestry, c) wyświetlenie filmu. H 

Ludowcy? Stawcie się jak najliczniej i zamani- 
festujcie swą siłę organizacyjną w dniu święta 


Waszego. Udekorujcie Wasze domy! 


Przeglad pasy ~ 


p e 


$0 zwyciestwie $ 


„Polska Zbrojna“ poświęca artykuł wstępny 
konieczności utrwalenia przez nas osiągniętego 
zwycięstwa nad Niemcami. Wskazując na sto” 
jące obecnie przed nami problemy na ziemiach 
zachodnich Polski, dziennik pisze: » 

Powaga chwili wynika z zadań, jakie 
oczekują nasze państwo obecnie i w naj- 
bliższej przyszłości. Zadania te bynaj- 

. mniej nie są łatwe. Nowe granice zacho- 
dnie, wywalczone krwią polskiego żołnie- 
rza u boku Armii Czerwonej, muszą być 
bronione wysiłkiem całego społeczeństwa, 
wysiłkiem, łączącym naszą demokratyczną 
armię z chłopem, robotnikiem i inteligencją 
pracującą. Cała polska demokracja musi 
rozumieć; że jedynie sharmonizowany 
* twórczy. wysiłek wszystkich jej obywateli 
jest mocen zabezpieczyć te wszystkie wiel- 
kie zdobycze w polityce zagranicznej jak. 

i w przebudowie ustroju społecznego, ja- : 

kie dała mu żmudna, wytrwała i konse- 

kwentna polityka Krajowej Rady Narodo- 
wej i Tymczasowego Rządu. 


Zaznaczając, że w momencie jaki. teraz prze- 
żywamy, zapewnienie dalszego rozwoju Polski 
i jej zdobyczy demokratycznych może być prze- ' 
prowadzone tylko przez poparcie wysilku przy” 


wódców narodu, którzy stworzyli mu warunki ` 


do takich osiągnięć, autor artykulu kończy: 
Po zwycięstwie nie wolno spoczywać na 
laurach. Przed nami zjawią się liczne 
trudności, spowodowane kilkuletnim pro- 
wadzeniem wojny, olbrzymim ubytkiem w 
ludziach i w bogactwie kraju, zniszczone- 
£o przez barbarzyńskich najeźdźców hitle- 
rowskich — lecz do przezwyciężenia ich 
stanie zjednoczona demokracja polska. a 
Dzisiaj po zwycięstwie tak wspaniałym 
nad odwiecznym wrogiem Rzeczypospoli- 
tej — Niemcami, cały naród przystąpi w 
. głębokiej wierze do wytężonej pracy, do 
pracy twórczej, która złączy chłopa, robo- 
tnika i inteligenta pracującego w jednym 
wielkim celu — utrzymania tego wszyst- 
kiego, co żołnierz polski krwią wywal- 
"czył, a Krajowa Rada Narodowa i Tym- 
Bec t Rząd jako rację stanu narodowi 
ały. yt, y 
Dzisiejsze zwycięstwo — tó początek 
naszego wielkiego dzieła. 


zbrodniarze 

„Robotnik“ omawia stanowisko; jakie wolne 
narody winny zająć względem wpadających 
obecnie w ręce wojsk sprzymierzonych b. mie- 
'mieckich wielkości poltycznych i wojskowych. 
My, Polacy, podobnie jak wszystkie na- 

rody słowiańskie, którym los nie oszczędził 
bezpośredniego obcowania z utytułowaną 
kanalia hitlerowską, mamy na kwestię 
traktowania jej teraz i w przyszłości cał- 
kiem odmienne poglądy. Według naszego 
zdania, hitlerowscy generałowie, admira- 
łowie i ministrowie, nie są to pokonani w 
"równej walce przeciwnicy, lecz wrogowie 
ludzkości, gwałciciele prawa i etyki, a 
więc przestępcy, schwytani na. gorącym 

i uczynku, których jak najszybciej wydać 
należy w ręce surowej sprawiedliwości, 

' -Nas nic nie obchodzą opinie umundurowa- 
nych i nieumundurówanych zbrodniarzy 

~., niemieckich w sprawach przyszłych wyda- 
'.rzeń i przyszłych możliwości.  Kpinami 
przyjmujemy oświadczenie arcyłotra F'ran- 

ka o jego negatywnym rzekomo ustosun- 
kowaniu się do bestialstw, popełnianych 
. przez hitlerowców w Polsce i bez Współ- 
czucia przyglądamy się śmiertelnym drga- 
wkom rozdeptanej gadziny faszystowskiej, 

Dziennik wyprowadza słusznie wniosek, że 
x kresem działalności morderców i grabież- 
+ ców musi być zasłużona szubienica, a nie 
— wywiady, czy może... pamiętniki, wybie- 


lające osoby notorycznych bandytów. Jeśli 


gdzieś, na bliskim lub dalekim Zachodzie, 
istnieją jeszcze pòd tym względem jakieś | 
nieporozumienia i złudzenia, to obowiąz- - 
kiem wszystkich, respektujących etykę 
ludzką, a nie powiedzmy — argentyńską 
—- jest rozproszyć nastroje wyrozumiało- 
ści i pobłażania i żądać twardo, by elemen- 
tarmej sprawiedliwości stało się zadość. 


` Z frontu reformy rolnej 


Według danych powiatowego urzędu ziem- 
skiego w Toruniu, zakończono już wszelkie 
prace parcelacyjne na terenie powiatu. 256 
majątków, podlegających parcelacji o ogólnym ` 
obszarze 21.672 ha, otrzymali: służba folwar- 
czna 847 działek na obszarze 5.816 ha, bezrolni 
156 działek o obszarze 1.017 ha, gospodarstwa 
karłowate 105 działek o obszarze 446 ha, éred- 
niorolni 49 działek — 197 ha, rzemieślnicy 65 
działek — 137 ha, inni 56 działek — 185 ha. 

Dla państwa zostawiono na cele nasienne 
2 majątki — 800 ha, na cele hodowlane 2 ma 
jatki — 800 ha, na ogniska 1 majątek — 19 ha, 
na zakłady 2 majątki — 200 ha, na szkoły 
3.majątkij — t50 ha, na cele hodowl.-na- 
sienne 1 majątek — 252 ha, na cele przemysłu 
wikliniarskiego 1 majątek. > l i 

Należy podkreślić, że cały powiat wykazal 
dużo poświęcenia w przeprowadzeniu reformy » 
retni w pracy tej wzięły udział wszystkie in- 
stytucje państwowe i brygad art olity» 
Ra E. rygady partyj polity 


i 


m gó 


I R 


swego zawodu. 


 cjatywy za darmo. 


- mach potrzeb, oraz 
_ polskiej. 


== 


ZIEMIA POMORSKA 


Jestem w skromnym gabinecie kierownika 
fabryki ob. Pacholskiego. Dowiedziawszy się, 
że przychodzę z prasy — ob. Pacholski pro- 
ponuje zaprosić na rozmowę kilku członków 
Rady Zakładowej z ob. Stołowskim na czele, 
dając w ten sposób wyraz właściwego po- 
dejścia do zagadnienia udzielenia bezstron- 
nych informacji o Życiu zakładu pracy. Har- 
monia panująca między kierownictwem fa- 
bryki a radą zakiadową, uwydatnia się zwła- 
szcza, kiedy ob. Pacholski oddaje głos w roz- 
mowie nięmal wyłącznie członkom rady. 

Z rozmowy tej dowiaduję się, że fabryka 
podjęła pracę 25 stycznia br., a więc w kilka 
dni po wyzwoleniu miasta. Park maszynowy 
pozostał w całości. . Niemcy w panicznej 
ucieczce, nie zdążyli go zniszczyć. Drobne 


, uszkodzenia wskutek detonacji z okresu dzia- 


łań wojennych, usunięto natychmiast własną 
pracą zespofu robotników fabrycznych. 

W fabryce pracuje obecnie 230 robotników. 
Połowa pracowników, to nie fachowcy; są to 


kobiety i młodociani. Pracują jednak z ener- 


gią, zapałem i szybko się „przyuczają! do 
O zrozumieniu konieczności 
wytężonej pracy dla nowej Polski Świadczy 
fakt, że pracownicy w pierwszym okresie po 
wyzwoleniu, dobrowolnie wyřonili pośród 
siebie grupę 30—40 ludzi do budowy mostu 
na Brdzie. Niezależnie od tego fabryka do- 
starczyła 'dla tego mostu pewną ilość Śrub. 
Jest to czyn godny naśladowania. 

Pomimo skromnego wyglądu, fabryka jest 
największą tego rodzaju na Pomorzu, jedną 
z trzech w Polsce. 

Fabryka posiada zapasy surowców na 
dłuższy okres i dlatego pracuje na razie peł- 
ną parą na trzy zmiany całą dobę. Produkuje 
różnego rodzaju pilniki, części samochodowe, 
narzędzia precyzyjne. Do niedawna wykony- 


-. wała również prace reperacyjne dla frontu, 


jak: hartowanie, spajanie i cementowanie 
metalowych części podwozi samochodowych. 
Fabryka wykonywała te prace z własnej ini- 
t Robotnicy zrzekli się za 
swój w niej udział należnego im wynagrodze- 
nia. Poza tym pracy jest pod dostatkiem. 
Zamówień wpływa dużo i przedsiębiorstwo 
przynosi znaczny dochód. „M 

Robotnicy są zadowoleni. z warunków pra- 
cy i piacy, tym bardziej, że mocno- wierzą w 
lepszą przyszłość. Już obecnie płace ich są 


o 150% wyższe, niż za czasów barbarzyńskiej : 


eksploatacji niemieckiej. 
Normalnym zjawiskiem w nowej, 


: demo- 
kratycznej Polsce jest. i 


dbanie o oświatę i 


„rozrywkę dla robotnika. Na terenie fabrycz- 


nym rolę taką spełnia Świetlica; — ulubione 

miejsce odpoczynku ludzi ciężkiej pracy. 

Świetlicę na terenie. zakładu pędzi ZWM 
WADE w 


„posiadający około 100 członk 


Że sfrząn'i nacztowej 


- Mieś polska na przełomie 


Ob. Leen Cholewiński z Łochowa, występując 
w obronie honoru, chłopskiego stwierdza, że dziś 
— po latach walki o prawa ludu wiejskiego, 


walki uwieńczonej wspaniałym zwycięstwem |. 


— znajdują się jeszcze jednostki, pra 
nadal zachować na wsi- oddzielny Abai Fr 
czy obowiązków !— z ironią oklaskująe jej 
piękne tradycje i kulture ludową. 

— Wieś wie dobrze, -pisze ob. Cholewiń- 
ski — że znajdują się wciąż jeszcze tacy 
którym tęskno za sylwetką ekłopu przepasa- 
nego powrósłem, w barwnym stroju ludowym. 

Lud wiejski nigdy nie walczy z wiekowymi 
tradycjami praojców — dodaje. 
wszystko swoje, tylko nie to, co mu przynoszą 
obce wsi ręce. y 


Ob. Cholewiński dostrzega więc w CEIA 
„do wsi dużą dozę obłudy, a przede wszystkim 


powierzchowność wypływającą z niezrozumie- 


` nia istotriego, ducha ludu wiejskiego, Prosi on 


nas o zajęcie stanowiska w tej sprawię. « 
Jest rzeczą zrozumiałą, żę mogą i dzisiaj 
jeszcze znaleźć się jednostki, wykazujące cał- 
kowite niezrozumienie przełomu, jaki zaszedł 
w stomumkach społecznych oraz. ducha ludu 
wiejskiego. Usiłują one zachować wieś w sta- 
nie nienaruszonym — jako piękną dekoraci 
podchodząc do ludu wiejskiego dy rK ANA 
łując mu wyznaczyć prawa i obowiązki. 
Taki stosunek do chłopa jest godny na- 
pigtnowania. Stanowi on wynik dhigiegó okre- 
su „sielankowych* pochwał, zachwytów. i roz- 
czulania się na temat ludu wiejskiego — bez 
wkładania w to serca i bez zrozumienia istot- 
palących zagadnień wsi 


Okres ten minął bezpowrotnie. Społeczeń- 
stwo miast — mieszczaństwo, robotnicy i in- 
teligencja pracująca — widzą dziś w chłopie 
pelnowartościowego obywatela, usilując wy- 
nagrodzić mi krzywdy i pomóc w wyrównani iü 
wiekowego. zaniedbania w dziedzinie oświaty. 

Jeśli znajdują się dziś jeszcze jednostki, 
ustosunkowujące się do ludu wiejskiego po 
staremu", stanowią one odpryski czasów mÈ 
nionych. Ludzie światli, ludzie rozumiejący 
iatotę zaszłych u nas przemian, przejdą obok 
mich z uczuciem politowania dla ich mental- 
mości i'dla ich pożal się Boże — „rozumy*, 
K. W 
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Jdwiedziny w bydgoskiej fabryce pilników 


Zakład przemysłowy „Prom“ i jego praca 


W towarzystwie członków Rady Zakłado- 
wej, robotników — mistrzów swojego fachu 
— idę do tętniących rytmem pracy hal fa- 
brycznych. Zwiedzam kuźnię, oddział cięż- 
kich młotów spadowych, młotów sprężyno- 
wych, szlifiernię, nacinąrnię, hartownię, wier- 
trownię. 

Ciężkie młoty spadowe raz po raz uderza- 
ją w pryskającą stal z odgłosem  wystrza- 
łów. Młoty sprężynowe uderzają rytmicznie 
— tworząc muzykę nowej pozytywnej, wła- 
snej twórczości. W hałasie i zgiełku stalo- 
wych maszyn tworzą się drobne cząstki wiel- 
kiej całości — odradzającego się. polskiego 
przemyslu. j 

Potężne koła szlifierskie zanurzone w wo- 
dzie, ażeby nie powodowały pyłu kamienne- 
go, wywołują srebrny deszcz na sali. W zi- 
mie sala ogrzewana jest kaloryferami Praca 
szlifierza jest ciężka .i wymaga wielkiej 
wprawy i sity. Maleńki bezkształtny kawa- 


urodzony 16 lipca 1876 r. w Chojnicy pod Po~ 
znaniem, zmarły 24 marca 1945 r. w Trojano- 
wie pod Sochaczewem. | 

- Zasłużony dziennikarz, nieugięty demokra- 
ta i wypróbowany w boju patriota polski, 
członek Pomorskiej Wojewódzkiej Rady Na“ 
rodowej. 


Walczył całe życie o demokratyczną Polskę 
— doczekał się Jej i Nią się radował. 


"wypadkw. 


Śp. redaktor Jan Teska 


łek stali obracany szybko w mocnych rę- 
kach robotnika, Ślizga się z gwizdem po po- 
wierzchni olbrzymiej - wirującej „osełki” o 
wadze 3.600 kg, nabierając bfyskawicznie 
pożądanego kształtu. x ; 

Ciekawym urządzeniem oszczędnościowym 
fabryki jest wirówka elektryczna do odciąga- 
nia olejów i smarów z Żelaznych wiórów, 
pozostających po obróbce metalu. Dzięki 
niej tę samą porcję drogiego oleju używa 
się 6 razy. N 

W zakładzie istnieją urządzenia ochronne, 
mające na celu podniesienie do maksimum 
bezpieczeństwa pracy z punktu widzenia 
szkodliwości dła zdrowia i nieszczęśliwych 
Jest także apteka i służba, sani- 
tarna. 

Opuszczam skromne budynki fabryczne z 
szacunkiem dla twardych ludzi pracy: pol- 
skich robotników. J. J, 


W sobotę, dnia 19 maja wraca do swego 
ukochanego miasta — Bydgoszczy. i 
Mieszkańcy "Bydgoszczy spłacą Mu dług 
miłości za ofiarę, złożoną przez Niego na 
oitarzu Ojczyzny. 
Za komitet uczczenia pamięci red. Jana Teski 


' (~ Zygmunt Felczak 
wicewojewoda pomorski. 


Korespondencja z Nakła 


Dnia 13 bm. odbyło się w Nakle poświęce- 
nie kościoła poewangelickiego, oddanego do 
użytku przez władze polskie parafii pod wez- 
waniem św. Stanisława, nie posiadającej do- 
tychczas -kościoła. t AP A 

Uroczystość zgromadziła. przedstawicieli 
Wojska Radzieckiego i Polskiego, przedstawi- 
cieli miejscowych «władz oraz liczne rzesze 
miejscowego społeczeństwa.  Symbolicznego 
aktu oddania kluczy duchowieństwu dokonał 
w imieniu Rządu Rzeczpospolitej starosta po- 
wiatowy Borowski z Wyrzyska. Poświęcenia 
kościoła dokonał jeden z najstarszych dusz- 
pasterzy. okolicy, ks. prob. Płoszyński z Śle- 
s 


A i 

Na terenie miasta daje się zauważyć coraz 
większa aktywność scowej placówki PPR. 
Ro przeprowadzeniu akcji ogródków działko- 
wych przystąpiono do zorganizowania kursów 
muzyki na fortepianie i akordeonie. Zapisy 
przyjmuje sekretariat, mieszczący sią przy ul 
Ks: Skargi. 

Pierwszy kurs rozpoczął sią 15 bm. Mło- 
dzież polska w czasie okupacji niemieckiej 
pozbawiona kursów muzycznych, powitała ini- 
cjatywę tę z radością, zapisując się licznie na 
kurs. 


okupacji niemieckiej z dniem 13 lutego rb. 
wznowiono działalność PPS w Nakle. Od tego 
czasu placówka nakielska, pokonywując sze- 
reg ciężkich trudności, rozwinęła się do jednej 
z największych organizacji w powiecie. Za- 
rząd, przeprowadzając liczne zebrania infor- 
macyjne, wiece i kursy, zapoznawał szerokie 
rzesze robotnicze z nową demokratyczną 


Polską. Nakielski oddział PPS posiada własny | 


Milcząca mogiła 
Niedaleko miasta* Nakła leży Paterek. Znaj- 
‘duje się tam masowy grób niewinnych ofiar, 
w bestialski sposób zamordowanych przez 
zbirów spod znaku swastyki. Apelujemy o po- 
wołanie do życia specjalnej komisji, która po- 
stawi sobie za zadanie spenetrowanie milczą- 
cej "mogiły. 4 Fy i 

Jest świętym obowiązkiem każdego obywa- 
tela okazać jak najdalej idacą pomoc w skom- 
pletowaniu rzeczywistego obrazu zbrodni nie- 
mieckich w rejonie Paterka. 

Dajmy głos milczącej mogile... 


Szwederowo — Warszawie 


i Z inicjatywy Polskiej Partii Robotniczej zre- 


organizowany komitet obywatelski Szwedero- 
wa przeprowadził zbiórką uliczną na Pomoc 
Warszawie. Najbardziej robotnicza dzielnica 
naszego miasta wykazała swą ofiarnością oby- 
watelską dojrzałość i patriotyzm. Zebrano 
przeszło 1000 sztuk różnych przedmiotów odzie- 


„| żowych, kuchennych, obuwia i medykamentów 


oraz 6000 zł gotówki. Nadto fabryka mundurów 
„Industria” ofiarowała 1000 zł, a Browar Byd- 
goski także 1000 zł, 100 kg mąki żytniej i 100 
kg grochu. Rezultat zbiórki jest bardzo poważ- 
ny pomimo, że akcja nie objęła całego Szwe- 
derowa spowodu braku odpowiedniej ilości wo- 
zów; będzie ona jednąk w najbliższym czasie 
dokończona. p” 

Podkreślić należy zapał ZWM Szwederowa 
z ob. Zamroczyńskim oraz członków PPR, któ- 
rzy wykazali w przeprowadzeniu tej zbiórki 
dużo poświęcenia. ` a 

Wszystkim szlachetnym ofiarodawcom oraz 

„ którzy przyczynili sią w akcji Pomocy 
arszawie, składa komitet obywatelski naj- 
szczersze podziękowąnie. 


4 


A í 
Po okresie pracy konspiracyjnej w czasie |, 


sekretariat Redakcji czynny codziennie od 10 
rano do 1 po poludniu 


~ Nadesłanych rękopisów Redakcja oie zwraca 
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dom, w którym mieszczą. się: biura, świetlica 
oświatowa, Świetlica sportowa, biblioteka, 
własna spółdzielnia oraz pokoje noclegowe 
dla przejezdnych członków ‘partii. Z inicjaty- 
wy nakielskiego oddziału PPS zorganizowane 
zostały nowe placówki w Mroczy i Chobie- 
linie. Najbardziej aktywne jest założone przy 
PPS ` Towarzystwo Uniwersytetów Robotni- 
czych, Wyposażona we wszelki sprzęt sekcja 
sportowa zgromadziła w swoich szeregach 
prawie całą młodzież, dając jej możność nale- 
żytego wychowania fizycznego.  Kierowni- 
kiem sekcji sportowej jest znany lekkoatleta 
polski, olimpijczyk ob. Klemens Biniakowski. 
Do zarządu oddziału należą ob. ob. przewodni- 


(zący — Antoni Wołosz, sekretarz — Stanis- 


ław Piszcz, skarbnik — Piotr Karolak. m3 


— Wydział Aprowizacji i Handlu komuniku- 
je, iż w sklepach spożywczych można nabyć 
następujące produkty: 

Na kupon 31 I kat. prac. — 1 kg mąki pszen- 


nej, na kupon 31 II kat. prac. — 500 g mąki 
pszennej, ma kupon 31 III kat. prac. — 250 g 
mąki pszennej; : re 

Na kupon 32 I kat. prac. — 300 g mleka 
sproszkowanego, na kupon 32 II kat prac. — 
200 g mleka sproszkowanego, 
kat. prac. — 100 g mleka sproszkowanego; 


Na kupon 33 I kat. prac. — 500 g kaszy, jęcz- 


miennej, na kupon 33 II kat. prac. — 250 g 
kaszy jęczmiennej; i 

. Na kupon 34 I gat prac. — 1 kg soli, na ku- 
pon 34 II kat prac. — 500 g soli. 

— Stacja Opieki nad matką i dzieckiem mie- 
ści się czasowo przy Starym Rynku nr £ i jest 
czynna w środy i piątki — porady dla matek 
i niemowląt, wtorki i czwartki dla matek cię- 
żarnych, w godz. od 12—13. à 

— Zawiadomienie. Zabrania! się firmom m. 
Bydgoszczy, przyjmowania na listę klientów 
osób mających nieostemplowane karty żyw- 
nościowe przez: Wydział Aprowizacji i Handlu 
lub jego pododdziały, względnie przez Wydział 
Aprowizacji i Zaopatrywania DOKP Gdańsk, 


oddział w Bydgoszczy, i Obóz Pracy Zimne 


Wądy. 

` — Tymczasowy Zarząd Państwowy na Woje- 
wództwo Pomorskie w Bydgoszczy komunikuje, 
że. w dniu 15 maja br. zarządził sprawdzenie 
przez swoich kontrolerów magdzynów komiso- 


wych na terenie miasta Bydgoszczy. 


Chodziło o wykrycie mienia poniemieckiego 


niezgłoszonego w swoim czasie przez posiada- 
czy w Tymczasowym Zarządzie Państwowym. 

W wyniku tej akcji została zakwestionowana 
pewna ilość towaru i mienia o nieustalonym 
właścicielu, względnie pochodzenia niestwier- 
dzonego. ti ? z 

Akcja ta nie dotyczy obywateli miasta, któ- 
rzy sprzedają własne rzeczy i lojalnie ustosqn- 
kowali się do zarządzeń Tymczasowego Zarzą- 
du Państwowego. 

— Powiatowy Urząd Ziemski w Bydgoszczy 
rozszerza swą działalność i przejmuje wszelką 
ziemię uprawną oraz ogrodnictwa na terenie 
naszego miasta, e a 

— Kuchnia na dworcu. Z inicjatywy P. U. R. 
w Bydgoszczy, „w ciągu bieżącego tygodnia 
uruchomiona będzie na Dworcu Głównym w 
Bydgoszczy kuchnia dla przyjeżdżających re- 
patriantów. Wydawane tam będą bezpłatnie 
ciepłe obiady i kawa. , 

— Zarząd Koła Opieki nad Rodzinami Woj- 
skowych urządzą w 1 święto Zielonych Świąt 
majówkę, na którą zaprasza wszystkich obywa- 


Rocznie 
Półrocznie 


. 


na kupon 32 III 


Warunk! prenumeraty: 


— Wydawca; Spółdzielnia Wydawnicza „Czytelnik” 
S yal 1 


Nr 58 


teli. Majówka odbędzie się w parku ob. Czar- 
lińskiej w Mochlu. Dochód przeznacza się DA 
cele pomocy dla rodzin powołanych do: wojska. 
Początek o godz. 14-tej. Niespodzianki — ©! 
kiestra doborowa — bufet — loteria amerykat" 
ska. W razie niepogody impreza odbędzie SI 
w pałacu, Pociąg kolejki powiatowej wyjeżdża 
z Bydgoszczy o godz. 7-mej rano. 

— Kpt. Ważyk Bronisław, Bydgoszcz, Dietza 
24/3, błaga o podanie śladów swej rodziny, 
ra ma zamieszkiwać na terenie Bydgoszczy: 

— Uwaga powracający z obozów Z Rzeszy! 
Antoni Kaniewski poszukuje synów: Czesława, 
ur. 19. 11. 1923 w Bydgoszczy, ostatnio przebyj 
wającego w Polchowie pow. Kamień, i Ja 
Kaniewskiego, ur. 24 czerwca 1916 r. w. Wośni- 
kach, i ostatnio przebywającego w obozie KOD 
centracyjnym Buchenwalde. . w 

— Tradycyjny dzień „Święta Piekarzy”. 
dniu 20 bm. o godz. 9-tej odbędzie się nabo 
żeństwo w kościele św. Piotra i Pawła na:Placu 
Wolności, o godz. 2-ej w sali malinowej hotelu . 
„Pod Orlem" wielka zabawa taneczna. Zar24 
Związku prosi wszystkie poczty sztandarowy 
rzemieślnicze o stawienie się o godz. 8,45 prz 
kościołem. i | 

— Ostrzeżenie. Obrazy z podpisem K. Siuda, 
pochodzą z rabunku mieszkaniowego. Ostrzega 
się przed kupnem. Uprasza się o zgłaszanie 
ewentualnych wiadomości do „Ziemi Pomor 
skiej”.  - | 

— Zebranie organizacyjne Opieki Rodziciel* 
skiej. W, niedzielę, dnia 13 maja br., odbyło Ai 
zebranie” organizacyjne Opieki Rodzicielskiej| 
nad dziatwą szkolną publicznej szkoły powść%* 
chnej im. Romualda Traugutta (Zimne Wody! 
Należy tu podkreślić żywe zainteresowanie 10 
dziców zadaniami O. R. i troską o dobro dzić 
W dobrowolnej zbiórce zebrano wśród ob | 
nych 427,— zł na zakup „Iskierek”/dla ubogie: 
dziatwy. i a 

— Związek Dentystów Z. Z. Rz. P. Bydg05%® 
zrekonstruował się na mocy organizacyjneć — 
zebrania, odbytego w dniu 29. 4. 1945 r. W się 
kalu własnym w sekretariacie przy ul. Gd 
skiej 33. i 

Związek ten powstał za zgodą Okręgowij 
Komisji Zawodowej w Poznaniu i wznó”_ 
swoją działalność, aby przystąpić do energic? 
-nej celowej pracy. A 

Wśród wielu zagadnień związku najwaźniej | 
sze są następujące: 1. Zrzeszenie zawodu jk. | 
straży nad jego powagą i obrony interesó j 
członków; 2. Zorganizowany udział w praca 
nad odbudową kraju i w spełnieniu obowiazk y 
przy obsadzeniu odzyskanych terenów za i 
-nich; 3. Kierownictwo i kontrolę nad wiedz% 
pracą zawodową członków. j t 

Z powyższych względów wzywa się weai | 
kich zainteresowanych o zgłoszenie się w i | 
najkrótszym czasie w sekretariacie, Gdańsk | 
nr 33. Związek Dentystów zwraca uwagę wszy” | 
stkim fachowcom, iż wszelkich porad. zawod% | 
wych udzielać będzie li tylko członkom zwiś” | 
ku. Bratnie placówki utworzyły się w Ghieźnit 
Katowicach, Ostrowie — siedziba główna zma” 
duje się w Poznaniu. : 

"Związek Dentystów zawiadamia, iż zebrani? 
odbędzie się dnia 20-90 maja o godz. 11-ej PY 
ul. Gdańskiej 33/4, ` Mot | 

— Uwaga członkowie I sympatycy Ligi 
skiej. We wtorek, dnia 22 RA 17-21 
odbędzie się w hotelu „Pod Orłem'*przy uli 
Gdańskiej walne zgromadzenie Ligi Morski 
z następującym programem: 1. Zagajenie i WY. 
bór prezydium, 2. referaty, 3. wybór zarząd 
i komisji rewizyjnej, 4. wolna wnioski Zap | 
sza się wszystkich rodaków, którym morze Pip 
skie jest drogie, a w szczególności partie P9 
tyczne, organizacje zawodowe, gospodar 
młodzieżowe i sportowe do licznego udzia 
w zgromadzeniu. Zaznaczamy: specjalnych 
proszeń nie będzie. Komitet, Organizacyjny: a 

— Zaginął stary mężczyzna. Dnia 6 maja 
1945 r. zaginął w drodze z Torunia do r 
goszczy repatriant-rolnik Stanisław Kurows 
z Orzycina, lat 76, wzrostu średniego. 
ubrany był w czarny płaszcz, szare spodi 
f czapkę zimową i miał przy sobie 2 tłomok d 
z bielizną. Staruszek był fizycznie słaby 
i chorował na zanik pamięci. PrzypuszChi, 
należy, że wymieniony nie wysiadł w By! 4 
goszczy wzgl. został uprowadzony przez 050 
by. nieznane. Uprasza się o padanie wiać 
mości do Kom. Woj. Milicji Obywatelskie | 
w Bydgoszczy lub do Wójtostwa w Dry“ 
miu, pow. Świecki e | 


PER 


g 


Ze sportu i „R 

Czwórmecz piłkarski w Bydgoszczy. D% 
20 1 21 bm. odbędą się na stadionie miej 
skim wielkie zawody piłki nożnej o puka, 
ZWM, w'których wezmą udział: Gryf i ZW. 
z Torunia oraz BKS i ZWM z Bydgoszc 
20 bm. o 16.15 i 18 odbędą się półfinał. 
21 o 16.30 rozgrywka o 3 i 4 miejsce, 8 3 | 
18.15 finał. Bilety wstępu w cćnie 10, 51" | 
złotych. ; j 


y Seatr n kino i Vi 


1 


Dnia 17 maja w Teatrze Małym przy 
Gdańskiej 68 sztuka w 3 aktach Gabrieli 
polskiej pt. „Panna Maliczewska”. Poczatć, | 
punktualnie o godz. 17,30. Kasa teatru czy”? | 
od godz. 10—12 i od godz. 14—17,30. | 


k 
„Ponfórzanin” — „Książątko” — film polski: gi 


Hd. 


„Wólność” — „Antoni Iwanowicz gniewa sie | 
— film rosyjski. i J 
„Bałtyk” — „Antoni Iwanowicz gniewa 51%. 


— film rosyjski, 


„Ojczyzna” — „Mogiła Mał a” (film 107 
ay jeki? gł a Ma gowa (fi 


'„Polonia" — „Subretka” — film iher randai 
~ í 


, Paczątek seansów o godz 16 i18. W uë | 
dzieję o godz. 14. 16 i 18., PP 


Kwartalnie 


< 360 zi | 
Miesięcznie 


180 zł 


r 


